
Zawody konne 8 p. strzelców konnych.
12-letni syn d-cy pułku Jerzego Wasilewskiego skacze przez przeszkodę.

Rok III. Warszawka, 26 lipca 1924 r. Nr. 29, 30.

Warszawa, Krakowskie Przedmieście 32. telef. Nr ■ 22Q-££>..



226 JEŹDZIEC I HODOWCA Nr. 29, 30

OKÓLNA DROGA.

Program konkursów hippicznych w Warszawie na rok 
bieżący wprowadza w życie inowację, głoszącą, że pewna 
ilość stopni karnych, określona dla każdego zawodu, pozba­
wia prawa do jakiejkolwiek nagrody. Nie przecząc, że czem 
więcej każdy program będzie upstrzonym różnemi cyframi, 
prawidłami, ograniczeniami, — tern okazalej wyglądać musi, 
jednak zastanowić się musimy nad ich racją bytu. Porusza­
my tą sprawę, nie dlatego że uważamy ją za wielce doniosłą, 
lecz dlatego, że w charakterze naszym gnieździ się zamiło­
wanie do komplikowania sobie życia rzeczami mało, a częś­
ciej wcale z niem nie koordynującemi się, Naprzykład, 
zeszłoroczny program Towarzystwa Miłośników Jazdy Kon­
nej w Krakowie głosi: ,,Nr. I. Konkurs lekki. Diakoni, 
które bona fide nie były nigdy ujeżdżane przez zawodowego 
koniuszego".

Nie tracąc czasu na dochodzenie z jakiej przyczyny 
reszta tamtejszych konkursów, a było ich jeszcze trzy z do­
datkiem skoku na wysokość, nie miały tego ogranicze­
nia, posłuchajmy co powiada życie: gdzie są w Polsce 
i w jakiej ilości jeźdźcy konkursowi, co korzystają z usług 
„zawodowych koniuszych' ? — to raz, a powtóre niech mój 
piętnastoletni wałach, com go rok temu nabył, powie przez 
kogo był ujeżdżanym. Również i ograniczenie w ilości 
otrzymanych stopni karnych praktycznie będzie miało małe 
zastosowanie, gdyż już w sezonie ubiegłym większość nagra­
dzanych koni przechodziła parcours’y jeżeli nie czysto, to ze 
znikomą ilością błędów, a obserwacja naszych konkursów 
wskazuje, że z każdym rokiem sztuka jazdy progresuje, 
a więc najsłuszniej spodziewać się możemy, że ten rok da 
jeszcze lepsze wyniki. Przy kombinowaniu warunków 
technicznych każdej danej nagrody t. j. wysokości, profilu 
przeszkód, tempa i t. p., powinniśmy mieć na celu wyróż­
nienie najlepszych koni z klasy, mogącej sprostać danym wy­
maganiom, a więc, chcąc pozostać w zgodzie z konsekwen­
cją, albo wymagajmy, aby absolutnie i najdokładniej speł­
niły nasze żądania, przeto szły bez błędów i ilość nagród 
była podzielona równo między takiemi końmi, z czem się też 
zgodzić nie można, bo to będzie suchy egzamin i sprzenie­
wierzenie się idei współzawodnictwa, czyli zatarcie cech 
czysto sportowych, jak również niewykonalne praktycznie, 
gdyż nasze zawody odbywają się pod otwartem niebem, 

a więc w razie deszczu, błota, ślizkiego gruntu żaden koń 
może nie przejdzie przypuśćmy lepiej niż z 16 błędami, 
gdy w ograniczeniu stoi I 5 tylko punktów. W taki sposób 
sprowadzimy normalny sport do współzawodnictwa nie ko­
ni między sobą, lecz koni z dobrą pogodą i dowolnemi 
cyframi, wydrukowanemi w programie. Nie wątpimy, że 
wprowadzenie wymienionych ograniczeń było spowodowane 
szczerą chęcią podniesienia poziomu naszego jeździectwa 
i wyeliminowania słabszego materjału, lecz jest to chwyt 
zbyt biurokratyczny, a przez to nieżyciowy. Nie osłabi to 
napływu jeszcze nienadającego się materjału, bo każdy pro­
wadzący konia do Warszawy żywi się nadzieją powodzenia 
(już takową jest natura ludzka), i nie wykluczy wypadkowych 
sukcesów (jak to zawsze było i będzie), a może czasami 
wywołać słuszne rozgoryczenie, mylną krytykę i posądzenie 
czynników organizacyjnych, co nie przyczyni się wcale ku 
rozwojowi samej sprawy. Jeżeli proponowane ograniczenia 
karnych stopni stają się zasadą, dlaczego nie stosuje się 
je w jednakowej mierze do wszystkich nagród? Dlaczego Kon­
kurs im. Prezydenta Rzeczypospolitej, Konkurs parami 
i Championatu są wolne od nich, a przez to ułatwione zasad­
niczo? Wszak konkurs im. Prezydenta jest najtrudniejszym, 
a w zeszłym roku rozegrany z największą ilością błędów. 
Dlaczego wolno mi 5 Wielki Konkurs Międzynarodowy, 
12 przeszkód po 140 ctm. wygrać mając najwyżej 14 stopni 
karnych, a im. Prezydenta, 18 przeszkód po 140 ctm. cho­
ciażby z 7 2 błędami. Czyli w pierwszym wypadku popełnić 
przeciętnie na przeszkodzie 1,25 błędu, a w drugim po 4. 
Więc pocóż najpoważniejszy konkurs sezonu, ma być trud­
niejszym w rzeczywistości, a łatwiejszym do zdobycia na 
papierze? Jest to balansowanie za pomocą parasola. Lepiej 
iść na czworakach lecz prosto i pewnie. Do utrudnienia 
lub ułatwienia zdobywania nagród mamy szerokie pole na 
samym torze zawodów hippicznych, gdzie za pomocą metra 
i ilości przeszkód możemy wygrywać całe symfonje, a resztę 
najlepiej dokona współzawodnictwo.

Te ostatnie musi być i już jest do pewnego stopnia 
ograniczone, za pomocą nagród, dobijać się których mogą 
tylko słabsze i początkujące konie między sobą. Ale tego 
już wystarczy, — kto chce więcej, — łatwo wpadnie na ma­
nowce. por. Leon Kon.

Wrażenia z sezonu wiosennego.

Zanim przystąpimy do zsumowania wrażeń z minio­
nego wiosennego sezonu wyścigowego w całości, winni je­
steśmy czytelnikom „Jeźdźca i Hodowcy’* pewne, szczegó- 
łowsze, sprawozdanie z ostatniego dnia gonitw, a conajmniej 
z dwóch Wielkich Handicapów Chamberry i Kordjana, 
przeznaczonych pierwszy dla trzylatków, drugi dla starszej 
generacji.

Obydwie te dobrze uposażone gonitwy w propozy­
cjach nie mają żadnych ograniczeń i przez to noszą chara­
kter pocieszenia dla klasowych szermierzy, przyjmujących 
udział w wielkich gonitwach sezonu, a zwyciężeni, korzysta­
jąc z mniej lub więcej znacznych różnic wagi, mogą mieć 
szanse spróbowania sił swoich z klasowszymi, lub też 
szczęśliwszymi rówieśnikami.
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Do handicapu Chambery, na dystansie 2200 mtr., zapi­
sało się, z wcześniejszym przepadkiem, 19 różnej wartości 
trzylatków, należących do 1 1 właścicieli. Handicap udał 
się tak dobrze, że każdy ze sportsmanów,, rozumiejących 
konia bliżej, wymieniał innego niechybnego zwycięzcę,
1 zdawało się, że stanie u startu całe 1 1 przedstawicieli ró­
żnych barw, oprócz leaderów. Stało się jednak inaczej, wy­
próbowani w najlepszzych kompanjach szermierze, jak Ten, 
Happy lover, Circe, które zdawały się mieć szanse najpierw- 
szorzędniejsze, od zapisu w przeddzień gonitwy się uchyliły, 
nie zapisały się również., mające bardzo korzystną wagę, Bo­
ruta i Palatyn i do startu, po wycofaniu Beau Point’a i Pau- 
lette, stanęło 6-ciu wszystkiego współzawodników. Rzecz 
prosta gonitwa straciła wiele uroku, i handicap, jako taki, 
wypadł dużo łatwiejszy. Rzucały się w oczy szanse Atiny 
-T 1 klg. i Blue Montain — I klg. wagi normalnej. Cis Mol 
— 21/2 była ostatnio pobita przez Blue Montain z różnicą
2 klg. na swoją korzyść i przegrała bez walki,’ mogła więc 
liczyć tylko na wypadek, że która z klasowszych przeciwni­
czek, walcząc o pierwszeństwo odda jej, wyczerpana, drugą 
nagrodę. Zagadkową wielkością w tym wyścigu był przed­
stawiciel barw bar. Kronenberga Świt, który z wiosny miał 
bardzo dobre wyścigi, i, o ile by zdążył wrócić do poprze­
dniej swej formy, z ulgą 6 klg. wagi, bić było by go trudno. 
Z minimalnymi szansami występowały nierówno biegający 
Emir i Edzio, który w wyścigach na dłuższych dystansach 
jeżdżony na „finish“ kończy się „w ręku", wyczerpany wal­
ką z jeźdźcem.

Przebieg wyścigu był nadzwyczaj prosty, prostszy niż 
zdawać by się mogło.

Prowadził Świt, z lekką wagą, nie odpuszczała go 
daleko Blue Montain plątał się Emir, z tyłu szły Cis Mol, 
Atina i Edzio. Na ostatnim zakręcie Świt się kończy, a do 
przodującej, Blue Montain, w połowie prostej linji, docho­
dzi Atina i bez walki prawie wygrywa gonitwę o 2 dłu­
gości od finiszującej Cis Mol, która, świetnie prowadzona 
przez Dorosza, w ostatniej chwili odebrała Blue Montain 
drugą, zdawało się pewną, nagrodę. Czas gonitwy 2 m. 
231 2 sek-, po ociężałym torze stawia stylową zwyciężczynię 
Handicapu Chambery w rzędzie najlepszych trzylatków.

Przeznaczony dla starszej generacji Handicap Kordjana, 
rozgrywany na tym samym 2200 metrów dystansie, zgroma­
dził u startu 9 szermierzy, z których zdawały się mieć wy­
bitne szanse Rozmaryn, waga normalna, a przedewszystkiem 
Zbaraż. Waga 581/2 klg., wyznaczona mu przez handica­
pem, zdawała się być bardzo korzystną, o ile syn Hapsburga 
miałby stanąć do startu w należnym porządku. Perichole 
*r 4 klg. nie mogła dawać swym groźnym rywalom, nie zda­
wał się mieć dużych szans z 7 klg. nadwagi i zeszłoroczny 
derbista Ryś.

Będące w znakomitym porządku przedstawiciele barw 
hr. J. Czarneckiego, jak z bronzu wykute, Eo ipso i Marabout, 
ze względu właśnie na swą bajeczną formę zhandicapowane 
zostały bardzo łagodnie, i Eo ipso z ulgą I 'I2 klg., przy 
martwym wyścigu, jaki gwarantował mu jego towarzysz 
stajni Marabout, z 5 klg. ulgą, wystąpić musiał jako pierw­
szy faworyt rozumiejącej konia publiczności.

Lepante 7 klg. mniej, Creve Coeur —2 klg. i Hersoń 
z 4 klg. ulgą nie wielu miały zwolenników, gdyż znacznie 
ustępowały poprzednim jednym klasą, drugim kondycją.

Po dwóch fallstartach, konie ruszają dobrze i wysyłany 
Marabout wydostaje się na czoło gonitwy, proponując za­
bójcze, po ociężałym torze, tempo, tak, że nawet lekkie wagi 

Hersoń, Lepante, Creve Coeur, podążają za nim z trudno­
ścią, dobrze rozciąga się Zbaraż, mając za sobą pilnującego 
go Rozmaryna, tuż Perichole, Ryś i w końcu Eo ipso. Na­
przeciw trybun idący cały „w ręku“ Ryś odpada gwałtownie 
i, w okamgnieniu „na trzech nogach", zatrzymany zostaje 
przez żokeja Fomienkę, który błyskawicznie zeskakuje ze 
swego ulubieńca, na którym tak piękne odnosił zwycięstwa.

„Ryś wywichnął nogę, może złamału, odzywają się 
głosy w trybunach. Nie czas na rozpacz, nawet na współ­
czucie, życie idzie swoją koleją, wyścig trwa dalej.

Trzeci narożnik, odpada Herson, Marabout odsądzą się 
jeszcze, wycofują się z wyścigu Lepante i Creve Coeur, 
skraca stopniowo odległość od leadera Rozmaryn, nie 
oddaje mu miejsca Zbaraż, tuż za nimi podąża Eo ipso, 
cały w ręku, gotów każdej chwili rzucić się do walki, Peri­
chole po pięknym momencie na początku prostej linji także 
odpada. Marabout zbliża się do celownika. Przed główną 
trybuną, w pięknym „ruchu ‘, dochodzi jednak do niego Roz­
maryn i po krótkiej walce zwycięża i zdaje się już wygry­
wać, gdy „pchnięty" przez Magdalińskiego Eo ipso, prze­
skakuje około niego błyskawicznie i mija celownik pierw­
szym o 1 długość przed Rozmarynem, któremu tyleż ustę­
puje Marabout, mając blisko za sobą Zbaraża, reszta rozcią­
gnięta z Hersoniem w ogonie.

Czas wyścigu 2 m. 23^2 sek. po ociężałym, po cało­
nocnym deszczu, torze, znakomity, zwłaszcza jeżeli weżmie- 
my pod uwagę że 1100 metrów pierwsze przebyte zostały 
w 1 m. 8 sek. Pupil zaś trenera Michalczyka stwierdził po raz 
setny może, że forma bije klasę na całym świecie często, 
a w Warszawie, w ostatnich latach, prawie zawsze.

Stajnia hr. Czarneckiego tego dnia wygrała jeszcze dwa 
handicapy, czyli z 5-ciu wyścigów żokiejskich tego ro­
dzaju, zwyciężyła czterokrotnie, gdyż tylko w czterech wy­
ścigach udział przyjmowała. Zwyciężyła czterokrotnie, 
Dlaczego? Czyżby tak dalece wypuszczoną została z handi­
capów? Nie! Bezwątpienia! Może jeden Eo ipso mógł by 
dostać wyższą wagę, może nawet powinien. Gdyby jednak 
dostał 2 klg. więcej i w takim razie niósł równą wagę ze 
Zbarażem, a '/z klg. więcej od Rozmaryna, czyż handicap 
mógł by być nazwany sprawiedliwym? Teoretycznie bez­
warunkowo nie, praktycznie prędzej. Gdyż koń wyścigowy 
idealnie przygotowany do galopów, a galopami do wyścigów, 
po każdej wygranej gonitwie, poprawia się znacznie, kondy­
cję swoją może utrzymać Bóg wie jak długo i jest odporniej­
szy znacznie na wszystkie czynniki, wyprowadzające z formy 
przeciętnego gorzej przygotowanego racera.

Nie mogła przecież Atina dostać więcej jak 3‘/2 klg. 
od odgrywającej rolę w klasycznym wyścigu, Cis Mol, ani 
więcej niż 2 klg. od Blue Montain, która wygrała cantrem 
kilka łatwiejszych wyścigów, a ostatnio, dając 2 klg. Cis 
Mol, pobiła ostatnią z łatwością.

Nie mógł Aza, który w życiu swoim nie wygrał wyści­
gu, być obciążony więcej jak 1 klg. wyżej skali wagi, i dosta­
wać mniej jak */*  klg. od Bajaderki lub Czikosa, z których 
pierwsza wygrała w swoim życiu 21/2 gonitwy, a drugi jedną, 
ale w wielkim stylu.

Również sprawiedliwą wagę otrzymała, Lotos, w sto­
sunku do Ma Coquine, Batuty, Runaway Girl, Surmy i Pani 
Oli a nawet Lais; może za wysoką wagę nieść była zmu­
szona jedyna Astarte.

Stajnia hr. Czarneckiego, zostająca pod opieką zdol­
nego trenera, trenera z ,.Bożej łaski" Stefana Michalczyka 
wygrała więc ostatniego dnia gonitw wiosennych cztery han­
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dicapy dzięki swej nadzwyczajnej kondycji do jakiej została 
doprowadzona, a kondycji zhandicapować nietylko trudno, 
ale wręcz niemożliwe. Handicaper może wyznaczać wagi 
tylko na zasadzie wykazanej publicznie formy, kierowanie 
się zaś czynnikami innej natury mogły by przywieść do nie­
skończonych absurdów.

Ryś złamał nogę. Zeszłoroczny Derbista i tegoroczny 
Zwycięzca nagrody im. Prezydenta Rzeczypospolitej wykre.- 
ślony został raz na zawsze z szeregów wybitnych racerów 
Odrodzonej Polski, Czy zdoła go się ocalić, przesądzać 
dziś jeszcze trudno.

Niezwyczajna suchość kończyn, czystość stawów 
skokowych, głębokość klatki piersiowej, przy bardzo ładnej 
szyi i wyrazistej, charakterystycznej głowie cechowała 
i wyróżniała wśród innych tego nietuzinkowego szermierza, 
a najwięcej zwolenników liczył Ryś wśród tych sportsma- 
nów, którzy celownik uważają bezwzględnie jako jedyny 
siłomierz potęgi końskiego organizmu.

Charakterystycznym i niepotrzebującym komentarzy 
dowodem dla tych, którzy urabiają opinję, że wyścigi rzad­
ko są prawidłowe, jest początkowa karjera nieszczęśliwego 
Rysia. Debiutując w wieku dwuletnim, a będąc w rękach 
trenera zupełnego analfabety wyścigowego, Ryś przegrał 
sromotnie swój pierwszy wyścig. Następny jego występ 
w wieku dwuletnim uwieńczony został zwycięstwem w wal­
ce z Runaway Girl. Ileż to wtenczas było hałasu, że wy 
ścig ten był „spuszczony**.  Opowiadano sobie nazwiska 
grubych graczy, którzy finansowali aferę Wypisywano zło­
śliwe, i dające jeszcze więcej do myślenia, insynuacje pod 
adresem władz Towarzystwa Wyścigowego Komentarzom 
nie było końca, a Ryś na przyszły rok, dostawszy się w ręce 
myślącego trenera dowiódł, że o ile jest w porządku nie ta­
kie konie bić umie, i dalsza jego karjera wyścigowa zadaje 
kłam, wszystkim prawie, tego rodzaju pogłoskom.

Józef Szempliński-
(Dokończenie nestąpi).

Sprawozdanie z pierwszych wyścigów i konkursów 
T-wa Zawodów Konnych ziemi Kieleckiej.

Nareszcie i nasze miasto Kielce miało możność przy­
glądać się i podziwiać w dniach 28 i 29 czerwca b. r. na bło­
niach folwarku Czarnów, tuż pod Kielcami — pierwszym 
wyścigom, urządzonym staraniem nowopowstałego Tow. Za­
wodów Konnych Ziemi Kieleckiej. To też zdrowy ten sport 
zgromadził na bardzo starannie, fachowo i ślicznie urządzo­
nym torze tłumy publiczności, przyglądającej się z prawdzi­
wym zaciekawieniem poszczególnym gonitwom.

Przyznać trzeba, że Zarząd Towarzystwa zgotował wi­
dzom nielada przyjemność przez bardzo ciekawy i urozma­
icony program, którego szczegóły podajemy poniżej.

Wśród grona sędziów, zasiadających na trybunie sę­
dziowskiej, prezyduje margrabia Wielopolski i znani miło­
śnicy sportu konnego. W lożach cały świat towarzyski 
z miasta i okolicznych dworów.

Na program złożyły się:
Nr. I. Konkurs hippiczny, ciężki, 120 cm. wysoki 

i 3 cm. szeroki.
Pierwszą nagrodę zdobył bez trudu Gogo og. kary pod 

kpt. Lipińskim. Drugą nagrodę zdobył Bimbolo wał. kaszt*  
8 p. uł. pod por. Włodzimierskim.

Nr. 2. Bieg płaski 1600 mtr. Dla kl. i og. pół krwi, 
które nie biegały na żadnych torach oficjalnych.

Do startu w biegu tym stanęło aż 13 koni — wobec 
czego Zarząd Tow. zdecydował stawkę rozdzielić przez lo­
sowanie i urządzić bieg równorzędny. Do pierwszego bie­
gu wylosowano 6 koni z których Shocking og. gn. 8 1. pod 
właścicielką panną Lidją Doskowską, członkinią Towarzy­
stwa, z miejsca poprowadził wyścig, bijąc w końcu o głowę 
My Lady kl. gn. 5 1. pana Michała Łuszczkiewicza pod wła­

ścicielem Zwyciężczynię w drodze do wagi publiczność 
witała owacyjnie.

W równorzędnym biegu startuje 7 koni. Stawka 
silnie rozciągnięta przyczem widać przewagę Pani Wandy 
kl. kaszt. 4 1. i Cecorki kl. kaszt. 4 1. Wyścig zdaje się 
wygrywa Pani Wanda, własność pana Jana Lewandow­
skiego pod p. Stefanem Kindlerem, lecz w ostatniej 
chwili na parę długości przed celownikiem, wspaniałym 
finishem wysuwa się naprzód Cecorka pod panią Józefową 
Hallerową, bijąc o pół długości zapóźnioną Panią Wandę. 
Śliczne zwycięstwo pani Hallerowej jest przez publiczność 
witane długimi oklaskami.

Nr. 3. Bieg z płotami, 2400 mtr. Dla koni pełnej 
i pół krwi. Bieg od startu prowadzi Lina kl. kaszt. 7 1. peł­
nej krwi pod właścicielem panem Kazimierzem Bronikow­
skim lecz już na przedostatnim płocie lekko dochodzi do 
Liny 6 1. kl. kaszt, pełnej krwi Berncastelwł. p. Jana Lewan­
dowskiego pod panem Januszem Nowickim i mijając Linę 
wygrywa wyścig. Na czele pozostałej stawki cwałuje Ga- 
nimed og. kaszt. 4 1. pełnej krwi pod właścicielem "panem 
Stanisławem de Winkler, zajmując trzecie miejsce.

Nr. 4. Konkurs konia myśliwskiego: składa się z trzech 
prób. Nagrodę zdobywa Bina kl gn. 7 1. pełnej krwi pod 
właścicielem panem Kazimierzem Bronikowskim. Pozo­
stałe konie podczas konkursu odpadły.

Nr. 5. Bieg myśliwski w terenie. Dystans około 6 kim. 
Dla koni pół krwi. Bieg prowadził p. Michał Łuszczkiewicz 
Z startujących 7 koni w drodze odpadło na przeszkodach 
dwa —1 pozostałe w silnej walce przyszły do celownika 
w następującym porządku: Galja kl. siwa 8 p. uł. pod por.
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MEETING TOWARZYSTWA ZAWODÓW KONNYCH
Z. KIELECKIEJ.

Grono sędziów z A. margr. Wielopolskim na czele.

Lina (p.’K. Bronikowski) i Berncastel (p. J. Nowicki) skaczą przez przeszkodę.
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Włodzimirskim, 2) Farys wał. kaszt. 8 1. p. Samuela Bu­
kowskiego pod p. Z. Rogójskim i 3) Dukat wał kaszt. 7 1. 
pod właścicielem p. Stefanem Bukowskim.

W trakcie tego biegu zerwała się gwałtowna burza, 
zmuszając publiczność do opuszczenia toru i przerywając 
dalszy bieg zawodów. Rozchodzimy się z dużem zacieka­
wieniem na dzień następny.

T^zień 29 czerwca-
Pogoda śliczna — publiczności napływ większy, na 

pierwszych miejscach formalnie tłoczno.
Nr. 1. Konkurs hippiczny, lekki, do I 10 cm. i 250 cm. 

szeroki.
Nagrodę zdobywa Berncastel kl. kaszt. 6 1. pod właści­

cielem przechodząc cały parcours czysto; inne konie nie koń­
czyły parcours

Nr. 2, Bieg płaski, 1800 mtr. Dla kl. i og. pełnej 
pół krwi.

Stawkę bije Berncastel pod właścicielem, rzucając ła­
two Szczypiornę p. K. Bronikowskiego, Par Depit III 
p. A. Grabowskiego, Smugę p. K. Linowskiego, My Lady 
p- M Łuszczkiewicza i inne.

Nr 3. Bieg myśliwski. Dystans około 5 kim.
Bieg prowadzi p. Antoni Grabowski-
Wśród kwiecistych pól migają w dali czerwone fraki, 

wreszcie master w szybkim tempie wyprowadza siedmiu 
współzawodników na tor i puszcza na finish. Na czoło wy­
suwa się Cecorka kl. kaszt. 4 1. własność pana K. Niemo- 
jewskiego pod panem Włodzimierzem Chądzyńskim, preze­
sem Towarzystwa i łatwo staje pierwsza u mety, bijąc Gani- 
meda og. peł. krwi pod właścicielem p. Stanisławem de 
Winkler. Dalej Dukat, Łysica, Czapla i inne.

Nr. 4 Polowanie na lisa za śladem (paper chasing). 
Dystans około 6 kim. Dla koni pełnej i pół krwi.

Sypiąc ślad papierkami wyrusza pan Włodzimierz 
Chądzyński z lisim ogonem u lewego ramienia, a w piętna­
ście minut po lisie sześciu jeźdźców myśliwych. Lis myląc 
trop, po kilkunastu minutach wrócił na trop, a tuż za nim na 
Królewnie kpt. Burhard, który nie pojechał za śladem, a tyl­
ko z górki upatrzył wracającego lisa i jadąc na „oko**  za li­
sem pragnął go upolować. Zaczęła się szalona gonitwa. 
Lis na zwinnym koniu i doskonale prowadzonym ręką wy­
trawnego jeźdźca dostarczył wiele emocji przyglądającej się 
publiczności, a goniącemu go myśliwemu, wiele trudności. 
Wreszcie nadjechali pozostali myśliwi, osaczając dokoła lisa. 
Jeszcze kilka szalonych wolt i skoków i wreszcie ogon lisa 
znajduje się w ręku kpt. Burharda z 2 p. a. p< Leg.

Nie obyło się tu bez wypadku — zderzyli się dwaj 
jeźdźcy i choć obaj znaleźli się na ziemi — jednak nieszko­
dliwie.

Nr. 5 Steeple chase, 4000 m. Dla koni pół krwi 
i pełnej.

Tor podwójny w ósemkę, przeszkody poważne i tru­
dne- U startu cztery konie. Wśród publiczności emocja 
i zakłady. Ruszają: Stawka idzie szybko i pewnie naraz 
na drugim torze jakieś zamieszanie i okrzyk „doktora". 
W parę sekund pogotowie z panem doktorem Grzybowskim 
jest na miejscu wypadku — to por. Włodzimirski upadł 
z koniem, rozbijając się dotkliwie i tracąc przytomność. Cho­
rego przenoszą do dworu w Czarnowie, a tymczasem wyścig 
trwa w szalonym tempie. Na przodzie Bina kl- gn 7 1 peł­
nej krwi pod właścicielem p. K. Bronikowskim, za nią Pani 
Wanda kl. kaszt. 5 1. pół krwi p. J. Lewandowskiego pod 
p. J. Nowickim — i tak u celownika.

Nr. 6. Bieg myśliwski „Oleszna". Dystans 15 kim. 
Dla koni pełnej i pół krwi. Bieg prowadzi pan Konrad Nie- 
mojewski.

U startu tylko trzy konie, reszta odpada. Master do­
siada starego weterana Bolszewika i w myśl tradycji rodzin­
nej prowadzi bieg w szalonym tempie przez trudny teren 
z poważnymi przeszkodami. Tuż za mastrem krok w krok 
cwałuje Berncastel za nią Lina i Galja. Berncastel w dniu 
tym dowiodła swej klasy, zdobywając po raz trzeci pierwszą 
nagrodę o parę długości, za nią w walce Lina pod p. K. Bro­
nikowskim i Galja pod p. Wł. Chądzyńskim.

Nr. 7. Bieg płaski dodatkowy, 1800 mtr.
U startu 6 koni. Wyścig wygrywa z miejsca do miej­

sca p. Wł. Chądzyński na klaczy 6 1. peł. krwi Górą Paska- 
rze. Za nią Ganimed og. kaszt. 4 1. pełnej krwi pod właści­
cielem i inne

Na tern też biegu zakończono Pierwsze Zawody. Pu­
bliczność z żalem opuszczała tor. że to już koniec, a pp. 
sportsmani zmęczeni lecz syci tryumfem udali się do dworu 
na podwieczorek, gdzie gościnnie ich podejmował gospo­
darz i Prezes Towarzystwa.

Nagrody do wszystkich biegów ofiarowali członkowie 
Towarzystwa w postaci różnych wartościowych przedmiotów

Na zakończenie nadmienić nam wypada, że organiza­
cję tak miłego i szlachetnego sportu oraz założenie „Towa­
rzystwa Zawodów Konnych Ziemi Kieleckiej“ zawdzięczamy 
energji, pracy i poświęceniu p. Wł. Chądzyńskiego.

Życzymy by „Towarzystwo" rozwijało się pomyślnie 
i przez swe zasługi zdobyło uznanie sfer sportowych i zo­
stało zaliczone w poczet Towarzystw oficjalnych. Widz.
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„ Księga Stadnaj Związku Hodowców Szlachetnego 
Konia Półkrwi”.

(Zatwierdzona przez Walne Zebranie członków Związku w dniu 12 lutego 1924 r.).

Na terenie b. Kongresówki nie było^ organizacji, która- 
by sobie postawiła za zadanie zorganizowanie i prowadze­
nie hodowli koni, za wyjątkiem koni pełnej krwi angielskiej. 
Podjęła więc zadanie to Sekcja Chowu Koni C. T. R., przy­
stępując do organizowania związków hodowlanych.

Narazie zajęto się działem najważniejszym, t. j. koniem 
szlachetnej półkrwi i w dniu 25 stycznia 1923 roku zatwier- 

nie stajni przez inspektora i wspólne z hodowcą zakwalifiko­
wanie klaczy, określenie kierunku hodowlanego, dobór ogie­
ra, przeselekcjonowanie młodzieży, omówienie sposobu wy­
chowu i t. d. Dalsza współpraca polega na popieraniu, 
składanych przez hodowców, podań o państwowe ogiery, 
jak również pośrednictwie przy zakupie i sprzedaży tak re­
produktorów, jak i materjału hodowlanego wogóle.

Z zawodów Tow. Zaw. Kon. ziemi Kieleckiej. Epizod z wyścigu.

dzono w Ministerstwie Spraw Wewnętrznych statut Związku 
Hodowców Szlachetnego Konia Półkrwi. Faktycznie dzia­
łalność w myśl celu powstania Związku rozpoczęła się dużo 
wcześniej, jednakże z tą chwilą formalna jego egzystencja 
stała się faktem. Terenem działalności Związku jest były 
zabór rosyjski. Celem Związku, jak głosi § 2 statutu, jest 
racjonalne produkowanie i wychów szlachetnych, silnych, 
zdrowych i normalnych koni, odpowiadających potrzebom 
kraju w zakresie rolnictwa i armji. Na pierwszym planie 
postawiono zapotrzebowanie armji, uważając, że zaopatrze­
nie jej w odpowiedni materjał koński jest jedną z gwarancji 
możności normalnego funkcjonowania gospodarstwa spo­
łecznego, i wychodząc ze słusznej zasady, że dobry koń re­
montowy jest koniem wszechstronnie użytkowym. Zasada 
pracy Związku polega na harmonijnem współdziałaniu ho­
dowców z fachowcami-inspektorami i skonsolidowaniu 
w pewnym ściśle określonym kierunku wysiłków poszczegól­
nych hodowców. Postulaty powyższe technicznie wykony- 
wują się przez obowiązkowe conajmniej raz na rok zwiedze-

Współpraca hodowców między sobą odbywa się na 
zwoływanych w tym celu, walnych zebraniach.

Jak powiedziano wyżej, zasadniczym celem Związku 
jest wyprodukowanie dobrego konia remontowego.

Jako odnowiciela krwi, Związek uważa konia pełnej 
krwi angielskiej i czystej krwi arabskiej, pozostawiając ho­
dowcy wybór jednego z tych kierunków. Kwalifikacją dla 
koni pełnej krwi angielskiej są Stud Boock’i konia pełnej 
krwi angielskiej; dla koni krwi arabskiej — księga, którą za­
łożył Zarząd Stadnin Państwowych.

Aby materjał koński hodowców, należących do Zwią­
zku, zebrać i nadal selekcjonować w obranym kierunku, po­
trzeba koniecznie zaprowadzić kontrolę, której wyrazem bę­
dzie księga stadna-

W myśl powyżej wyjaśnionego kierunku pracy hodo­
wlanej i na zasadzie § 3 p. 4 statutu, Zarząd Związku opra­
cował, a Walne Zebranie w dniu 12 lutego 1924 roku za­
twierdziło zasady prowadzenia i podziału księgi stadnej.
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Zasady te są następujące:
I. Księga Wstępna, do której będą zapisywane:

w dziale 1 — klacze bez udowodnionego pochodzenia 
a odpowiednie do produkcji konia szlachetnego, jak 
również z pochodzeniem udowodnionem, mające 
w sobie mniej, niż 50% krwi angielskiej lub arabskiej; 
konie tego działu będą palone na prawej stronie 
szyi znakiem R (por. rys.);

w dziale 2 — konie z udowodnionem pochodzeniem, 
mające w sobie 50, a niżej 75% krwi angielskiej lub 
arabskiej; konie tego działu będą palone również na 
prawej stronie szyi znakiem W (por. rys ).

Przy przyjmowaniu do Księgi Wstępnej komisja kwali­
fikacyjna powinna kłaść wielki nacisk na prawidłowość bu­
dowy konia i jego ruchy.
II. Księga Główna, do której będą zapisywane:

w dziale I — konie, mające 75% i więcej krwi angielskiej; 
w dziale 2— konie, mające 75% i więcej krwi arabskiej; 
w dziale 3 — konie, mające 75% i więcej połączonych 

krwi angielskiej i arabskiej;
w dziale 4 — konie anglo-arabskie, wyprodukowane 

z połączgnia osobników dwuch czystych ras, t. j. 
angielskiej i arabskiej; 

konie, zapisane do tej księgi, będą palone na pra­
wem udzie znakiem G (por. rys.).

Zasady te obowiązują do 1934 roku.

Przy każdej księdze prowadzoną będzie kontrola źre­
biąt, które muszą być zgłoszone ze szczegółowym opisem 
maści, najpóźniej do 31 grudnia roku urodzenia się.

Źrebię, po dojściu do trzech lat, musi być oglądane 
przez komisję kwalifikacyjną i po zdaniu egzaminu z budo­
wy i swoich zalet, przechodzi do księgi, odpowiadającej jego 
poziomowi krwi, tam zostaje zapisane i dostaje odpowiedni 
znak palony. Z powyższego wynika że produkt po rodzi­
cach, zapisanych w księgach Związku, a nie odpowiadający 
budową, ruchami, nie może wejść do żadnej księgi Związku.

Hodowca lub właściciel konia udowadnia jego pocho­
dzenie świadectwami lub książkami stadnemi, a odnośnie 
koni, których dokumenty zaginęły w czasie wojny — świa­
dkami, których wiarogodność uzna komisja kwalifikacyjna.

KRONIKA.

KRAJOWA.

— Zawody konne 8 pułku strzelców konnych
8 pułk strzelców konnych w dn. 17, 18, 19 i 20 maja 

b r. zorganizował zawody konne pułku w myśl ustalonych 
zasad przez Komisję Sportową przy Dep. II Kaw. M. S. W. 
więc prócz Steeple Chase i konkursu hippicznego odbyła się 
jazda popisowa, militari, ujeżdżanie remontu i władanie 
białą bronią.

Przez cały czas trwania zawodów liczna publiczność 
cywilna i wojskowi z kursu doszkolenia dla młodszych ofi­
cerów piechoty w Chełmnie z zainteresowaniem śledziła za 
przebiegiem konkursów.

Nagrody w poszczególnych zawodach otrzymali nastę­
pujący współzawodnicy oficerowie i podoficerowie.

Jazda przepisowa: 1 nagr. mjr. Steckiewicz Jerzy, II na­
grodę por. Podczaski Jerzy

Militari. I nagr. rtm. Tułasiewicz Tadeusz, II nagr. 
por. Ciechanowski Jarosław.

Steeple-Chase. I nagr. por. Bocianowski Stanisław, 
II nagr. por. Ciechanowski Jarosław.

Konkurs Hippiczny. 1 nagr. por. Domański Kazimierz, 
II nagr. rtm. Tułasiewicz Tadeusz.

Podoficerowie:
Ujeżdżanie remontu: I nagr wachm, Gackowski Bro­

nisław, II nagr. wachm. sztab. Jankowski Franciszek.
Konkurs hippiczny. I nagrodę plut. Kowal Józef, II na­

grodę wach Marynowicz Stanisław.

Steeple - Chase. 1 nagr. kapr. Mankiewicz Michał, 
II nagr. st. strz. konny Puchalski Bronisław.

Władanie białą bronią. I nagr. wachm. Ginter Heronim 
II nagr. plut. Kowal Józef.

Przez cały czas zawodów przygrywała orkiestra pułko­
wa. Zwycięzcy otrzymali wartościowe nagrody honorowe.

— Sprawozdanie z wyścigów konnych na lotnisku 
Janowskiem Małopolskiego T-wa Zachęty Chowu Koni 
we Lwowie.

Dzień I-szy czwartek 3 lipca.
I. Jazda maneżowa. 2 nagrody honorowe. Dla 

jeźdźców krajowych. Wpisowe: 5 zł.
1. Książe pł. wał. kaszt., 6 Dyonu Taborowego j. por. 

Wróblewski.
2. Czort pł. wał. gn., 22 p. ułanów, j. płk. Fibich.
3. Gidran pł. wał. gn., 6 Dyon Tab., j. kpt. Wacek.

2. Bieg płaski. Panowie jeżdżą. Nagroda 30000 mk., 
z których 20,000 mk. pierwszemu, 10,000 mk. drugiemu ko­
niowi. Dystans około 1,600 mtr. Dla 3 1. ogierów i klaczy. 
Waga: 3 1. 67 kg., 4 1. 72 kg. 5 1. i st. 76 kg. Klacźe I 1/a kg. 
ulgi. Konie pół-krwi noszą 5 kg. mniej, urodzone za granicą 
2 kg. więcej. O ile więcej jak 3 konie startuje, otrzymuje 
koń trzeci podwójne wpisowe.

Wpisowe 5 zł.
1. Mary 5 1. kl. gn. pełnej-krwi franc. po Fidelio- 

Cocarde, Lesława Dydyńskiego. 761/2 kg. j, właściciel.
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2. Diadem pł. og. gn. pełnej-krwi po Fils du Vent 
Łomnica, bod. F. Jurjewicza i A. hr. Wielopolskiego, por. 
Kawackiego II p. szw., 76 kg., j. rtm. Dobrzański.

3. Bandolina 4 1. kl. kaszt, pełnej-krwi po Albula Ba- 
nager II p. szw., 70Va kg., j. rtm. Antoniewicz.

4. Gallowayka 4 1. kl gn pełnej krwi po Polisch Gal- 
loway Gamratka, L. Dydyńskiego, 701/2 kg. j. Kruszewski.

5. Serenora 4 1. kl. gn. pełnej-krwi niem. po Pathos i Se- 
renissima, mjr. Wł. Mullera 6 p. uł., 7O’/2 kg., j. właściciel.

6. Lutnia pł. kl. gn. niew. poch.. por. Wisłockiego St. 
20 p uł., 69j/2 kg., j. właściciel.

Pewnie 1 długością, dwie długości trzecia. Pallas 
została na starcie, czas: 1 '42'2

3. Bieg z płotami. Panowie jeżdżą. Nagroda 60000 
mk., z których 45,000 mk. pierwszemu, 10,000 drugiemu, 
5 000 mk. trzeciemu koniowi. Dystans około 2,400 mtr. 
Dla 4 1. i st. koni pół-krwi. Waga: 4 1. 72 kg., 5 1. i st. 
76 kg. Klacze P/2 kg. ulgi

Wpisowe 10 zł.
1. Iskra 5 1. kl. gn. po Olkusz i Gra, kpt. Kapiszew- 

skiego W. Tab., 74^2 kg., j. właściciel.
2. Misco pł. wał. skgn. niew. poch., IX-go D. A. K., 

76 kg., j. por. Prohaska.
3 Gałgan pł. wał. gn. niew. poch., por. Riedl Karol 

26 p. uł., 76 kg., j. właściciel.
Łatwo 10 dług, daleko 3-ci. Latarnik wyłamał. Czas 

2'59 '2".

4 Bieg z przeszkodami. Panowie jeżdżą. Nagroda 
30 000 mk., z których 20,G00 mk. pierwszemu, 10,000 mk. 
drugiemu podwójne wpisowe trzeciemu koniowi. Dystans 
około 4,000 mk. Dla 4 1. i st. koni pół-krwi. Waga: 4 1. 
72 kg., 5 1. i st. 76 kg. Klacze 11/2 kg. ulgi.

Wpisowe 5 zł.
1. Jama płkr. kl. gn. niew. poch., 2 p. szwoleżerów, 

741/2 kg., j. por. Kuźmiński.
2. Zamość pł. wał. gn. niew. poch , 2 p. szwoleżerów, 

76 kg., por. Roztworowski.
3. Madrygał pł. wał. kary, niew. poch., 6 p. strz. kon., 

74t/2 kg., j. rtm. B. Romanowski.
4 Urok pł, wał. skgn. niew. poch., p. Marja Babecka 

76 kg., j. por. Filipczuk.

5. Bieg myśliwski za mastrem. 3 nagrody honorowe. 
Dystans około 6,000 mk. Wpisowe 5 zł. Master kpt. W. 
T. Kapiszewski.

1. Bobi pł. wał. gn. niew. poch , 6 p. strz. kon., j. rtm. 
B. Romanowtki.

2. Koryfeusz pł- wał. kaszt, niew. poch.. 2 p. szwole­
żerów, j. rtm. Dobrzański.

3. Hazard pł wał. gn. niew. poch.. 14 p. ułanów, j. rtm. 
Wisłouch.

6. Konkurs dorożek.
I. Nagroda 100 złp.

II. Nagroda 50 złp.
III. Nagroda 25 złp.

1. 131 Kopystyński Antoni.
2. 82 Kopystyński Piotr
3. 145 Spitzer Edward.

Dzień Il-gi Niedziela 6 lip ca.
1. Bieg płaski. Jana hr. Tarnowskiego Memoriał. 

Nagroda Kasyna Narodowego. Panowie jeżdżą. Nagroda 
90,000 mk., z których 60,000 mk. pierwszemu, 20,000 mk. 
drugiemu, 10,000 trzeciemu koniowi. Dystans około 2.400 
mtr. Dla 4 1. ogierów i klaczy wszystkich krajów. Waga 
41 72 kg. st. 76 kg., klacze 1 x/2 kg. ulgi. Konie pół-krwi 
noszą 5 kg. mniej. Zwycięzca jakiejkolwiek pierwszej na­
grody wygranej w 1924 r. na torach stowarzyszonych 3 kg. 
więcej

Wpisowe 12,50 zł.
1. Diadem pł. og. gn. płn. krwi po Filsdu Vent i Łom­

nica, hod. F. Jurjewicza i A. hr Wielopolskiego, por. Kar­
wacki II p. szwol., 79 kg., j. rtm. Dobrzański.

2. Regina 4 1 klacz skgn. płn krwi po Blue Danube 
i Queen Helena, 2 p. szwol. 70^2 kg., j. ppor. Rostworowski.

3. Gallowayka 4 1 pł. kl. gn., po Polisch Galloway 
i Gamratka chowu p. A. Ostaszewskiej, Lesław Dydyński, 
701/a kg., j. właściciel.

4. Serenora 4 1. kl. gn. płn. krwi po Pathos i Serenissima 
6 p. uł., 701/2 kg. j. por. Wisłowicz.

5. Mary 5 1. kl. gn. płn. krwi franc. po Fidelio i Cocarde, 
Lesław Dydyński, 77’/2 kg., j. właściciel.

6. Pallas 4 1. kl. gn. pół-krwi, po Polisch Gallovay 
i Minorka chowu własnego, Cecylja hr. Mycielska, 73’/a kg., 
j. Wacław Byszewski.

Wygrane pewnie trzema długościami, tyleż z tyłu 3-cia.
Mary do 20 długości straciła na starcie.

2. Bieg z płotami. Panowie jeżdżą. Nagr. 60,000 mk. 
z których 45,000 mk.. pierwszemu, 10,000 mk. drugiemu, 
5,000 mk. trzeciemu koniowi. Dystans około 2,800 mtr. 
Dla 4 1. i st. koni pół-krwi. Waga: 4 1. 72 kg., 5 1. i st. 76 kg. 
Klacze ]1/2 kg. ulgi

Wpisowe: 10 złp.
1. Iskra 5 1. kl. po Olkusz i Gra, chowu A. hr. Potoc­

kiego, kpt. Kapiszewski W. Tab., 74’/2 kg., j. właściciel.
2. Zamość pł. wał gn. niew. poch., 2 p. szwol., 76 kg , 

j. por. Nestorowicz.
3. Dante pł. wał. skgn. po Ambassadeur, Dr. Oskar 

hrabia Della-Scala, 76 kg., j. właściciel.
4. Lutnia pł. kJ. gn. niew. poch 26 p. ułanów, 74!/2 kg. 

j. rtm. Marnecki.
5. Misco pł wał. skg. niew. poch. IX D. A. K., 76 kg., 

j. kpt. Monkielewicz.
Łatwo pięcioma dług. Trzy dług, trzeci.
Latarnik jako P-gi zdyskwalifikowany z powodu obje­

chania przeszkody.
Lalusia nie ukończyła biegu.

3. Wielki lwowski bieg z przeszkodami Wilhelma hr. 
Siemińskiego-Lewickiego Memoriał Panowie jeżdżą. Na­
groda miasta Lwowa 90,009 mk., z których 60,000 mk. 
pierwszemu, 20,000 mk. drugiemu, 10,000 mk. trzeciemu 
koniowi. Nagroda honorowa dla jeźdźca zwycięzcy ofiaro­
wana przez JW. Pana Romana Czajkowskiego. Dystans 
około 4,800 mtr. Dla 5 1. i st. koni wszystkich krajów. 
Waga: 5 1. 76 kg. st 78 kg. Klacze 1 ’/2 kg. ulgi. Konie pół­
krwi noszą 5 kg. mniej. Konie, które w 1924 r. wygrały 
bieg z płotami lub przeszkodami na torach stowarzyszonych 
3 kg. więcej.

Wpisowe 12 50 zł.
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1. Urok pł og. płkrwi, po Mości Książe i Halka, 78 kg., 
j. właściciel.

2. Złota 5 1- klacz kaszt, płkrwi, Lesław Dydyński, 
741/2 kg-, j. właściciel.

3. Kossodajfpł. wał. gn. płkrwi po Krasnoludek i Elle- 
se-gobe hod. p A. Ostaszewskiej.

4. Fufu pł. wał. gn. niew. pocb., 9 p. uł., 73 kg , j. por. 
Strzałkowski.

5. Gemma pł. kl. gn. płkrwi, po Matschaker i Mary 
Diamond, 22 p uł., 71 kg., j. rtm. E. Kownacki.

6. Beru pł. wał, kaszt, niew. poch., 5 p. strz. konnych, 
73 kg., j. por- Fedorowski.

Łatwo pięcioma długościami.
B. zły trzeci.
Goran przyszedł trzeci lecz z powodu objechania prze­

szkody zdyskwalifikowany.

4. Bieg myśliwski za mastrem. 3 nagrody honorowe. 
Dystans około 8.000 mtr. Master por. 14 p uł. Walczyński.

1. Koryfeusz pł. wał. kaszt. II p. szwol., j. rtm. Leon 
Montwiłło.

2. Funek niew. poch. pł. wał. gn., 22 p uł., j. por. 
Karczewski.

3. Gruby niew. poch. pł. wał. gn., 14 p. ułanów, j. por. 
Poznański.

4. Hazard niew. poch. pł. wał. gniady, 14 p. uł., j. rtm. 
Wisłouch.

5. Hussyt niew. poch. pł. wał. gn , 14 p. ułanów j. por. 
Szalewicz.

Łatwo trzema długościami, pół długości trzeci.
Hołd złamał nogę.

5. Konkurs na wysokość i szerokość, p. pułkownik 
Fibich 22 p. uł rozpoczyna skok przez przeszkodę 3 mtr 
szeroką i 1.40 mtr wysoką.

Nagroda zwycięzcy; Suma wkładek uczestników o wy­
sokość według wzajemnej umowy.

Zgłoszenia na miejscu.
Z powodu braku zgłoszeń nie doszło do skutku.

6. Konkurs pojazdów wiejskich. 2 nagrody honorowe.
1. Para klaczy kaszt. Żula i Perła, p. Władysław Ba­

rański, wozi właściciel.
2. para klaczy szpak, rasy lippic., p. Stanisław Dro- 

piowski, wozi woźnica.

Dzień Ill-ci wtorek 8 lipca.

1. Bieg płaski. Panowie jeżdżą. Nagroda 30,000 mk , 
z których 20,000 mk. pierwszemu, 10,000 mk. drugiemu ko­
niowi. Dystans około 2,100 mtr Dla 3 1. i st. ogierów 
i klaczy wszystkich krajów. Waga 3 1. 67 kg., 4 1. 72 kg., 
5 1. 76 kg , klacze I x/2 kg. ulgi. Konie pół-krwi noszą 5 kg. 
mniej. Konie, które w poprzednich biegach płaskich obec­
nego meetingu zwyciężyły po 3 kg więcej. O ile więcej jak 
3 konie startuje otrzymuje koń trzeci podwójne wpisowe.

1, Diadem pł. og. gn. płkrwi, po Fils du Vent i Łom­
nica hod. F. Jurjewicza i A. hr. Wielopolskiego, por. Kar­
wacki II p. szwol., 79 kg., j. rtm. Dobrzański.

2. Mary 5 1. kl. gn. płkrwi franc., po Fidelio i Cocarde, 
Lesław Dydyński, 77 kg , j. właściciel.

Łatwo dziesięcioma długościami.

2. Bieg z płotami. Panowie jeżdżą- Nagroda 60,000 
mk , z których 45,000 mk. pierwszemu, 10,000 mk. drugiemu 
5,000 mk. trzeciemu koniowi Dystans około 2,400 mtr. 
Dla 4 1. i st koni wszystkich krajów. Waga 4 1. 72 kg, 5 1. 
i st 76 kg. Klacze \1/2 kg. ulgi. Konie pół-krwi noszą 
5 kg. mniej. Konie, które w poprzednich biegach z płotami 
lub przęszkodami obgcnego meetingu zwyciężyły 2 kg 
więcej.

Wpisowe: 10 złp.
1. Regina 4 1. kl. skgn pł. krwi po Blue Danube i Queen 

Helena, II p. szwol , 701/a kg-, j. rtm. Antoniewicz.
2. Serenora 4 1. kl. gn. peł. krwi niem. po Pathos i Sere- 

nissima, 6 p. ułanów., 70l/2 kg., j. por. Strużyński.
3. Baueruna 4 1. wał- gn. płkrwi, po Lednicz i Bony, 

kpt. Kapiszewski W. Tab., 72 kg , j. właściciel.
Regina łatwo dziesięcioma długościami, tyleż długości 

trzecia.
Latarnik wyłamał.

3. Oficerski bieg z przeszkodami. Jeżdżą czynni 
oficerowie Armji polskiej i sprzymierzonych. Trzy nagrody 
honorowe wartości około 60,000 mk. Dystans około 4,000 
mtr. 4 1. i st. koni pół-krwi. Waga 4 1. 72 kg. 5 1. i st. 76 kg. 
Klacze 1 1/2 kg. ulgi.

Wpisowe 10 zł.
1. Koryfeusz pł. wał. kaszt, niew. poch., II p. szwol. 

76 kg., j. rtm. Dobrzański.
2. Goran pł. wał. gn. niew. poch., IX D. A. K-, 76 kg., 

j. kpt Monkielewicz.
3. Jama pł. kl. gn. niew poch., II p. szwol., 74*/2  kg , 

j. por Kuźmiński.
4. Zamość pł, wał gn. niew. poch., II p. szwol-, 76 kg-, 

j. rtm. Antoniewicz.
5. Irydjon pł. wał gn. niew. poch-, 9 p. strz. konnych 

76 kg , j. por Tomaszewski.
Po walce pół długości Koryfeusz pierwszy, 10 długości 

z tyłu Jama o długość przed Zamościem
Fjord pozbył się jeźdźca.

4. Bieg pocieszenia z przeszkodami. Panow.e jeżdżą 
Nagroda 50,000 mk. z których 35,000 mk. pierwszemu, 
10,000 mk. drugiemu, 5,000 mk. trzeciemu koniowi. Dystans 
około 3,200 mtr. Dla 4 1. i st. koni, które w obecnym mee­
tingu biegały bez żadnego biegu nie wygrały Waga 4 1. 
72 kg., 5 1. i st. 76 kg. Klacze I ’/2 kg. ulgi. Konie pół­
krwi noszą 5 kg. mniej.

Wpisowe: 8,33 zł.
1. Halka pł. kl. siwa niew. poch., IX D. A. K-, 71 kg., 

j. kpt Bylczyński.
2, Madrygał pł. wał. kary niew. poch., 6 p. strz. kon. 

71 kg-, j. rtm. B. Romanowski.
Halka łatwo pięcioma długościami.
Złota odłącza się od jeźdźca.

5. Bieg płaski pocieszenia. Panowie jeżdżą. Nagroda 
50,000 mk., z których 35,000 mk., pierwszemu, 10,000 mk. 
drugiemu, 5, mk. trzeciemu koniowi. Dystans około 1,600 
mtr. Dla 3 1. i st. ogierów i klaczy, wszystkich krajów, 
które w obecnym meetingu biegały lecz żadnego biegu pła­
skiego nie wygrały. Waga 3 1. 67 kg., 4 1, 72 kg., 5 1. i st. 
76 kg. Klacze P/2 kg. ulgi. Konie pół-krwi noszą 5 kg. 
mniej.
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1. Gallowayka, Dydyński, 70^/2 kg-, j. Kozłowski.
2. Bandolina, II p- szwol, 701/2 kg., j. por. Rostwo­

rowski.
3. Pallas, hr. Mycińskiej, 701/2 kg., j. Byszewski.

I I) Bieg z płotami dla 4-letnich i st. koni wszelkiego 
pochodzenia. Waga: 4-letnie 72 kg., 5-letnie i st. 74 kg., 
klacze 2 kg. mniej, pół-krew 4 kg. mniej. Zwycięzcy biegów 
płotowych i przeszkodowych w Warszawie w r. 1923 i 1924 
wykluczeni. Dystans 3200 mtr.

Jadą: jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni.

Gallowayka trzema długościami pierwsza.
Pięć długości z tyłu trzecia Pallas.

6. Konkurs pojazdów wiejskich. 2 nagrody honorowe
I. Para wał. szpak, rasy lippic., Favory SIovenia Mae- 

stoso, St. hr. Siemieński, j woźnica.
1. Para kl. siwe rasy lippic., Yvonne - Renee, St. hr. 

Siemieński, j. właściciel.
2. Para kl. szpak, rasy lippic., Mieczysław Dropiowski 

j. właściciel.

— Program Piotrkowskiego T-wa Popie­
rania Hodowli Koni.

Dzień I ‘Piątek 15 sierpnia.
1) Bieg płaski dla 2-letnich ogierów i klaczy pół-krwi 

krajowej. Waga 55 kg., klacze 2 kg. mniej. Dystans 800 mtr.
Jadą: jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni.

17) Steeple-Chase dla 4-letnich i st. koni wszelkiego 
pochodzenia. Waga: 4-tetnie72 kg., 5-letnie i starsze 74 kg., 
klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 4 kg. mniej. Zwycięzcy w bie­
gach płotowych i przeszkodowych na torze oficjalnym w r. 
1924 plus 3 kg. Dystans 4800 mtr.

Jadą panowie.

5) Bieg płaski — Widzowa dla 3 i 4 letnich ogierów 
i klaczy pół krwi krajowej. Waga: 3-letnich 52 kg., 4-tetnich 
60 kg., klacze 2 kg. mniaj. Dystans 2800 m.

Jadą: jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni.

10) Bieg z płotami — Nagroda Polmodie dla 4-lełnich 
i starszych koni wszelkiego pochodzenia. Waga 4-letnich 
72 kg., 5-letnie i starsze 74 kg., klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 
4 kg. mniej. Dystans 2400 mtr.

Jadą panowie.

8) Bieg płaski dla 3-letnich i starszych ogierów i kla­
czy wszelkiego pochodzenia. Waga: 3-letnie 63 kg., 4-letnie 
68 kg., starsze 70 kg., klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 2 kg. 
mniej. Dystans 2400 mtr.

Jadą panowie. Panowie, którzy wygrali na torze war­
szawskim 5 nagród — wykluczeni.

20) Steeple-Chase (Wojskowy) dla 4 letnich i st. koni 
stanowiących własność pp. oficerów, lub należących do Min. 
Spr. W. i przydzielonych pp. oficerom. Waga: 4-letnie 72 kg., 
5-tetnie i st. 74 kg., klacze 2 kg. mnie(, pół-krwi 4 kg. mniej. 
Dystans 4000 mtr.

Dzień II Sobota 16 sierpnią.
PRZEPiSY CHAMPIONATU

konia wierzchowego (myśliwskiego) dla 4-letnich i starszych 
koni wszelkiego pochodzenia.

Jeźdźcy: panowie i pp. oficerowie.
Championat składa się z prób A, B i C.
Suma stopni osiągniętych we wszystkich trzech pró­

bach, rozstrzyga o zwycięstwie. Przy równej ilości stopni 
rozstrzyga czas w próbie A.

Zmiana jeźdźca nie jest dozwolona.
Nagrody w Championacie może otrzymać tylko koń 

i jeździec, którzy skończyli całkowicie każdą z oddzielnych 
prób i nie zostali zdyskwalifikowani.

Zapisy zamykają się 14-go sierpnia, godz. 12 w poł. 
w Sekretarjacie towarzystwa Popierania Hodowli Koni 
w Piotrkowie, ul. Kaliska 6.

Bez 8 współzawodników u startu w próbie A cham­
pionat nie przychodzi do skutku.

Próba A.

Przebieg około 100 kilometrów w okolicy Piotrkowa. 
16-go sierpnia (sobota) o godz. 8-ej rano, start przy trybunie 
sędziowskiej na polu wyścigowym w Piotrkowie — poje- 
dyńczo w odstępie 5 minut. Celownik po jednokrotnem 
objechaniu toru również przy budce sędziowskiej.

Jeźdźcy obowiązani są minąć 5 punktów kontrolnych. 
W punktach 1, 2, 4, 5 obowiązuje postój 10 min., w punkcie 
3—2 godziny. Leaderowanie dozwolone wyłącznie przez 
uczestników przebiegu. W czasie przebiegu musi dosiadać 
konia lub prowadzić go na piechotę w ręku jedynie jeździec, 
który na nim startował. W czasie postojów może konia 
oprowadzać i nie jego jeździec. Pozatem obca pomoc do­
zwolona. Ilość osiągn. punktów przez jeźdźca równa się 
ilości minut czasu jego przebiegu. Uczestnik, który nie 
minie celownika w 12 godzin od chwili wyruszenia traci 
prawo do nagrody i dalszego uczestnictwa w championacie. 
Waga minimalna 74 kg., jeździec i rynsztunek ważone będą 
osobno. Sprawdzanie wagi odbywa się: przed startem, po 
przybyciu w 3-cim punkcie kontrolnym przed wyruszeniem 
z 3-go punktu kontrolnego, i po minięciu celownika. Strata 
wagi samego jeźdźca nie dyskwalifikuje. Rynsztunek i strój 
jeźdźca dowolny.

Szkic przebiegu wydaje od 1-go sierpnia Sekretarjat 
Towarzystwa, Piotrków, Kaliska 6.

Próba B.

Sądzenie współzawodników przez Jury.
17-go sierpnia o godz 10 na polu wyścigowym w Piotr­

kowie sędziowie stawiają stopnie od 0—5, z których się wy­
ciąga przeciętną za następujące punkta:

1) Kondycja konia (liczy pięciokrotnie);
2) Exterieur konia;
3) Zachowanie się konia na miejscu;
4) Tualeta konia i rynsztunek;
5) Chody w jeździe polowej;
6) Wyjeżdżenie;
7) Ocena skoku (2 przeszkody);
8) Jeździec.
Rynsztunek dowolny. Strój jeźdźca myśliwski, wzgl. 

mundur.
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Próba C.

Steeple-Chase — indywidualny.
18 sierpnia o g. 10 na torze przeszkodowym w Piotr­

kowie. Dystans 3200 mtr.; przeszkody Steeple chasowe; 
norma czasu 8 minut. Przekroczenie normy pozbawia 
współzawodnika prawa do nagrody. Za upadek jeźdźca 
lub konia 5 stopni karnych, za wyłamanie 3 stopnie karne. 
Waga minimalna 74 kg. Rynsztunek i strój jeźdźca dowolne.

Dzień III Niedzielą 17 sierpnią.
2) Bieg płaski dla 2-letnich ogierów i klaczy wszel­

kiego pochodzenia Waga 55 kg., klacze 2 kg. mniej, pół­
krwi 2 kg. mniej, zwycięzca w biegu Nr. 1, plus 2 kg. Dy­
stans 800 mtr.

Jadą: jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni.

15) Steeple Chase dla 4 letnich i starszych koni wszel­
kiego pochodzenia. Waga: 4-letnie 72 kg., 5-letnie i starsze 
74 kg., klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 4 kg. mniej. Dystans 
3200 mtr.

Jadą: panowie.

4) Bieg płaski — Nagroda Piotrkowska dla 3-letnich 
ogierów i klaczy pól-krwi krajowych. Waga 58 kg., klacze 
2 kg. mniej. Dystans 2400 mtr.

Jadą: jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni.

21) Steeple — Chase (wojskowy) dla 4-letnich i st. 
koni stanowiących własność pp. oficerów, lub należących 
do M. S. Wojsk, i przydzielonych pp- oficerom. Waga 4-let­
nie 72 kg., 5-letnie i st. 74 kg., klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 
4 kg. mniej. Dystans 4000 mtr.

Jadą: pp. oficerowie.

9) Bieg płaski dla 4-letnich i st. ogierów i klaczy 
wszelkiego pochodzenia. Waga: 4-letnie 68 kg., 5-letnie 
i st. 70 kg., klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 2 kg. mniej; konie 
które wygrały w 1923 r. i 1924 r. I nagrodę na torze war­
szawskim wykluczone. Dystans 3200 mtr.

Jadą; jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni.

12) Bieg z płotami dla 4-letnich i st. koni wszelkiego 
pochodzenia Waga: 4-letnie 72 kg., 5 letnie i st. 74 kg., 
klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 4 kg. mniej. Dystans 3600 mtr.

Jadą: panowie.

14) Bieg myśliwski za mastrem dla 4-letnich i st. koni 
wszelkiego pochodzenia. Waga własna.

Jadą: panowie i pp. oficerowie.

Dzień IV Poniedziałek 18 Sierpnia.
I. Konkurs myśliwski na 1.10 m wysokości i 3.5 m. 

szerokości 12 przeszkód, dla koni, które dotychczas w żad­
nych konkursach organizowanych przez Towarzystwa noto­
wane w T Z. H K w Polsce nie wygrały I lub II nagrody. 
Czas minimalny podany będzie przy zapisach w przeddzień 
konkursu. Przy równej ilości punktów rozstrzyga czas.

Jeżdżą: panowie.

II. Nagroda konia wierzchowego dla 4-letnich i st. 
koni wszelkiego pochodzenia.

Jeżdżą: panowie i pp. oficerowie.
Warunki: 1) Exterieur konia, 2) zachowanie się

konia na miejscu, 3) tualeta konia i rynsztunek, 4) chody 

w jeździe polowej, 5) wyjeżdżenie, 6) jeździec, 7) prze­
skoczenie 8 przeszkód wysokości 1.15 mtr. i szerokości do 
3.5 mtr.

III. Konkurs Myśliwski na 1.20 mtr. wysokości i 4 mtr. 
szerokości 16 przeszkód. Konie, które wygrały 1 lub II na­
grodę w konkursach organizowanych przez Klub Jazdy 
w Warszawie skaczą w tern 4 przeszkody podwyższone na 
1-30 mtr., zaś te, które wygrały I lub II nagrodę na torach 
zagranicznych skaczą w tern 4 przeszkody podwyższone na 
1.40 mtr.; konie, które uczestniczyły w olimpjadzie — wy­
kluczone.

Jeżdżą; panowie.

Bieg myśliwski za mastrem dla 4-letnich i st. koni 
wszelkiego pochodzenia.

Jadą: panowie i pp. oficerowie

Dzień V Wtorek 19 sierpnia
3) Bieg płaski dla 2-letnich ogierów i klaczy wszel­

kiego pochodzenia. Waga: 55 kg., klacze 2 kg. mniej, pół­
krwi 2 kg. mniej. Zv/ycięzca wyścigu Nr. 1 lub Nr. 2 + 2 
kg. Zwycięzca obydwu tych wyścigów wykluczony. Dy­
stans I 100 mtr.

Jadą: jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni,

16) Steeple — Chase dla 4-tetnich i starszych koni 
wszelkiego pochodzenia. Waga: 4-letnie 7Z kg., 5-letnie 
i starsze 74 kg , klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 4 kg. mniej. 
Zwycięzcy biegów płotowych i przeszkodowych na torach 
oficjalnych w r. 1924 plus 3 kg. Zwycięzcy w biegach 15 
i I 7 — wykluczeni. Dystans 4000 mtr.

Jadą: panowie.

6) Bieg płaski dla 3-letnich ogierów i klaczy pół­
krwi krajowych. Waga: 3-letnie 52 kg., 4-letnie 60 kg., 
starsze 62 kg., klacze 2 kg. mniej. Zwycięzcy w biegach 
4 i 5 plus 2 kg. Dystans 2800 mtr.

Jadą: jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni.

1 3) Bieg z płotami dla 4-letnich i st. koni wszelkiego 
pochodzenia. Waga: 4-letnie 72 kg , 5-letnie i st. 74 kg , 
klacze 2 kg. mniej, pół"krwi 4 kg. mniej. Zwycięzcy biegów 
płotowych i przeszkodowych w Warszawie w r. 1923 i 1924 
i w Piotrkowie w r. 1924 wykluczeni. Dystans 3200 mtr.

Jadą: panowie.

18) Cross — Country dla 4-letnich i starszych koni 
wszelkiego pochodzenia. Waga: 4-letnie 72 kg., 5-letnie 
i st 74 kg., klacze 2 kg. mniej, pół-krwi 4 kg. mniej Dystans 
około 8000 mtr.

Jadą panowie.

7) Bieg płaski — Pocieszenia, dla 3-letnich i st. ogie­
rów i klaczy wszelkiego pochodzenia, które w Piotrkowie 
biegały i nie wygrały I nagrody w 1924 r. Waga: 3-letnie 
63 kg , 4-letnie 68 kg-, starsze 70 kg., klacze 2 kg. mniej, 
pół-krwi 2 kg. mniej. Dystans 2000 mtr.

Jadą: jeźdźcy krajowi i chłopcy stajenni.

19) Steeple — Chase (wojskowy\ dla 4-letnich i st. 
koni stanowiących własność pp. oficerów, lub należących 
do M. S. Wojsk, i przydzielonych pp. oficerom. Waga 
4-letnie 72 kg , 5-letnie i starsze 74 kg., klacze 2 kg. mniej, 
pół-krwi 4 kg. mniej. Dystans 4000 mtr.

Jadą: pp. oficerowie.
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PRZEPISY OGÓLNE.

Wysokość nagród, nazwiska ofiarodawców, mnożnik 
(dla wysokości ograniczeń na innych torach) stawki do po­
szczególnych nagród będą ogłoszone w drugiej połowie 
lipca w „Jeźdźcu i Hodowcy" i w Sekretarjacie Towarzystwa 
Piotrków, ul. Kaliska Nr. 6. W wyścigach obowiązuje Statut 
i regulamin Tow. Zach. Hod. Koni w Polsce. W konkur­
sach obowiązują Statut, regulamin i przepisy ogólne Klubu 
Jazdy. Z ogólnej sumy nagrody otrzymują: I-szy koń 70% 
Il-gi 20%, III 10%. W razie wyścigu głowa u) głowę zwycięzcy 
dzielą się I-szą i Il-gą nagrodą^ respectitie 2-ga i 3-cia lub 3-cia. 
Zapisy zamykają się w kancelarji Towarzystwa Kaliska 6, 
do wyścigów i konkursów w każdy przeddzień o g. I 2 w poł. 
Do Championatu zapisy zamykają się 14 sierpnia g. 12 
w poł. Zarząd Towarzystwa zastrzega sobie ewentualne 
zmiany w programie.

UWAGI:

I- Furaż dla koni będzie do nabycia w Sekretarjacie 
Towarzystwa, Kaliska 6, po cenach targowych.

II. Uprasza się o wczesne zamawianie mieszkań 
i stajen w kancelarji, gdzie adresy poszczególnych lokali 
będą wskazywane.

III. Prezydjum Towarzystwa zaprasza wszystkich 
członków na ogólne zebranie, które się odbędzie dnia 
16 sierpnia o g. 6 wieczór w lokalu Towarzystwa Kaliska 6.

— Wyścigi kónne w Bielsku.
Tegoroczny meeting krakowskiego klubu jazdy konnej 

odbył się tym razem w Bielsku na torze 5 Brygady. Przy­
czyną tego ta okoliczność, że tor wyścigowy i konkursowy 
dał się najlepiej urządzić na tamtejszym placu ćwiczeń ka­
waleryjskich Pole to lekko pochyłe daje z najwyższego 
punktu, gdzie wznosi się prowizoryczna, ale kryta trybuna 
doskonały widok na biegi oraz na przepiękną okolicę ślą­
skiego pogórza.

Zainteresowanie się miejscowych'_sfer, łatwość zamie­
szkania dla uczestników, wygodne i duże stajnie dla koni, 
których użycza kontystujący tu 2 p szwoleżerów, dały po­
wód do poważnego zamiaru urządzania w Bielsku oficjal­
nych wyścigów i konkursów na stałe. Z tego powodu nosi 
się Krakowski klub Jazdy konnej z myślą zmiany swej nazwy 
na Śląsko-Małopolski Klub Jazdy i na wzniesienie stałych 
urządzeń na torze w Bielsku. Będzie to niewątpliwie dal­
szym bodźcem dla sportsmenów bielskich, którzy z prawdzi­
wym zamiłowaniem, niezwykłą pracowitością i znawstwem 
reprezentują pułk szwoleżerów rokitniańskich bądź to w do­
rocznym raidzie, bądź w wyścigach i konkursach z przewagą 
zwycięstw. Poniżej podajemy rezultat meetingu czerw­
cowego.

W dniach 20, 21 i 22 czerwca b. r odbyły się na 
torze 2 p. szwol. rokitniańskich w Bielsku na Śląsku Cie­
szyńskim wyścigi konkursy hippiczne Krakowskiego klubu 
Jazdy i Koła Sport. V Brygady kawalerji.

Tor ze względu na opady atmosfer, ciężki W dniach 
20 i 21 tor był dobry, 22 zaś deszcz utrudniał biegi i spowo­
dował kilka mniej znacznych wypadków z powodu śliskiego 
toru

Urządzenie toru według zdania fachowców doskonałe, 
chociaż nie należy do łatwych torów przeszkodowych w Pol­
sce. Przeszkody przeważnie stałe, myśliwskie. Nagrody 
pieniężne i honorowe ofiarowali WP, Ks. Sułkowscy z Biel­

ska, bar. Maryan Czecz z Kóz, hr. Thun z Kończyc, hr. Tar­
nowski z Dzikowa, hr. Adam Potocki z Krzeszowic, i prezes 
Krak. Klubu Jazdy p. Marjan Jędrzejowicz z Dylągówki. 
Obiecali zaś nadesłać: hr Mieczysław Poniński z Krakowa 
i ks. Adam Sapieha z Bobrka.

Zainteresowanie duże; Szczególnie tą gałęzią sportu 
interesuje się obywatelstwo okoliczne w pełnem zrozumieniu 
jego znaczenia dla naszej kawalerji. Na czoło wysuwa się 
bar. Marjan Czecz.

Dzień pierwszy. Wyniki.

Bieg płaski gentelmeński. Dystans 1600 mttr. 1) Ban- 
doline j. ppor. Rostworowski A. 2 p. szwol. rok., 2) Char- 
mant j. por Nestorowicz M. 2 p. szwol. rok-, 3) Mierzyna 
j. por. Wilczek Adam, 2 p. szwol- rok.

Bieg z płotami gentelmański Dystans 2400 mtr
1) Urok j. rotm. Dobrzański H. 2 p. szwol. rok., 2) 

Djadem j. por. Karwacki St. szw. rok.
Bieg z przeszkodami gentelmański. Dystans 3,200 m.
1) Fjord j. rtm. Breza E. 5 p. s. k., 2) Hindenburg

j. por. Karwacki S.^szwol. rok.
Bieg z przeszkodami gentelmański (Maiden). Dystans 

3,200 mtr.
I) Regina j por. Nestorowicz M. szwol. rok-, 2) Jama 

j. por. Kuźmiński T. szwol. rok.
Konkurs hippiczny zwyczajny.
1) Lump I j. rtm Dobrzański H. szwol. rok.. 2) Bim- 

bolo j. por- Cielecki A. 8 p. uł. ks. Józefa Poniatowskiego, 
3) Janczar j. por. Kuźmiński S. szwol. rokitn.

Dzień drugi.
Konkurs hippiczny cięższy.
I) Cenak j. por. Zakrawacz E. szwol rok., 2) Jorta j. 

por. Nestorowicz M. szwol. rok., 3) Janczas j. por. Kuź­
miński T. szwol. rok.

Konkurs pocieszenia.
I) Kometa j. rtm. Antoniewicz M szwol. rok., 2) 

Kaprys j’. rotm. Antoniewicz M. sżwol. rok., 3) Hamlet j. 
por. Momolaz M. 5 d. a. k.

Bieg z przeszkodami Dystans 4200 mtr.
I) Galia j. por Włodzimirski E. 8 p. uł. ks. J. Ponia­

towskiego, 2) Lump II j. ppor. Roztworowski A. szwol. rok.
Bieg myśliwski za mastrem. Dystans 6000 mtr.
I) Koryfeusz j. rtm. Dobrzański H szwol. rok., 2) Hu­

ragan j. rtm. Grudzeń J. szwol. rok., 3) Lwów j. por- Za­
krawacz E. szwol. rokitn.

Dzień trzeci.

Bieg płaski Gentlemański. Dystans 1800 mtr
1) Bandoline j. por, Roztworowski A. szwol. rokitn.,

2) Mierzyna j p. Wilczek A. szwol. rokitn., 3) Charmant 
j. rtm. Rozwadowski Z. szwol, rok.

Bieg z płotami. Dystans 2800 mtr.
I) Djadem j. por. Karwacki St. szwol. rok., 2) Lanca 

j. por. Fedorowski St. 5 p. s k.
Bieg z przeszkodami gentlemański dla koni M. S. W. 

Dystans 3,600 mtr
I) Fjord j. rtm. Breza E p s. k 2) Hindenburg j. por. 

Karwacki S szw. rokitn., prowadząc na ostatniej stałej prze­
szkodzie z powodu śliskiego terenu uległ wypadkowi, łamiąc 
obojczyk.
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Wielki bieg z przeszkodami gentlemański. Dystans 
4,200 mtr.

I) Regina j. por- Rostworowski A., szwol. rokitn ,
2) Beru j. por. Federowski S. 5 p. s. k., 3) Zamość j. por« 
Słapa W., szwol. rokitn.’

— Stajnia Ktery-Szepietów wysłała na wy­
ścigi do Zoppot trzy konie: Happy lovera, Floramoura 
i Harema. Happy lover i Floramour 1 3 lipca biegały w wy­
ścigu Preis der Ostsee, clou sezonu, z nagrodą 2750 gulde­
nów t. j. 2450 złotych.

Rezultat wyścigu;
1) Happy lover 31. og., 57 kg , ź Pasternak.
2) Alpengliihen 4 1. kl. 1/a krwi, 53’/2 kg.
3) Arlinde 5 1 kl., 531/2 kg.
4) Floramour 5 1. og , 15 kg
5) La Mirabelle 5 1. kl , 63 kg. 

dalej dwa konie niemieckie.
Dystans 2400 mtr. przebyto w 2'39'', co jest rekordem 

dla tego toru.

— Obertas 17 lipca był drugim w Auteuil w Prix 
Geographie (Steeple ), 8,000 fr., 3,500 mtr.

Rezultat wyścigu:
1) Dorian Grey 5 1. og. gn. 67 kg., Bony i Doradę, 

wł Marc Gugenheim, ż. G. Mitchell.
2) Obertas 6 1. og. kaszt. 70 kg , ż. L. Niaudot
3) Ravisseur II 4 1. wał. c gn 60 kg , ż. L. Barre. 
Wygr. o 2 dł., 111 — o pół dł.

ZAGRANICZNA.

— Niemieckie Derby w r. b. wygrał syn Fervora 
i Amandy, córki St. Amanta —4 Anmarsch; na drugim 
i trzecim miejscu znalazły się również dzieci Fervora.

Anmarsch stanowi własność byłego garsona kawiarnia­
nego, obecnie właściciela restauracji w Kolonji. Wieczorem 
w dzień zwycięztwa Anmarscha w restauracji jego właści­
ciela, bardzo uczęszczanej przez przedstawicieli angielskiej 
armji okupacyjnej, podawano wszystkim gościom potrawy 
bezpłatnie.

Właściciel Anmarscha, posiadający tylko tego jednego 
konia, oprócz nagrody, stanowiącej ponad 100,000 mk. zło­
tych, wygrał bardzo znaczną sumę w totalizatora.

ANMARSCH.

Amanda Fervor

Ali My Eye St. Amant Festa Galtee Morę
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— Sandown, 21 lipca.
National ^reeders Produce Slafaes, 4,285 Ł, 5 f., dla 2 1.

1) Garden of Allah kl. gn. 8 — 1, Golden Sun i Light 
of Asia, wł. P. P. Gilpin, ż. G. Archibald.

2) Bucelias og. gn. 8—7, Buchan i Wendela, wł, J. P« 
Hornung. ż. H. Jellis.

3) Manna og c.-gn. 8—7, Phalaris i Waffles wł. H Mor­
ris, ż. B. Carslake, dalej 9 koni.

Wygr. w 1,34/a// o 3 4 dł., miedzy II i I1II — pół dł.

SandoWn Anniuersary Cup, 1670 Ł, P/4 m
1) Pondoland 5 1. 8 — 3, Pommern i Gourouli, wł. 

S. B. Joel, ż. W. Mc Lachlan.
2) Cockpit 3 1. 7 — 5, China Cock i Sanford, wł. P. 

Nelke, ż T. Weston.
3) Marvex 4 1. 7 — 7, White Magie i Maranon, wł. 

Rudd, ż. F. Fox, dalej 10 koni.
Wygr. w 2'97e,/ o pół dł., między II i III — 4 dł.

— 18 lipca.

Eclipse Stakes, 1 1,460 Ł, 1 ‘Ą m.
1) Polyphontes 3 1 8 st. 9 1., wł. Sol Joe, ż. Mac

Lachlan.
2) Papyrus 4 1. 9 st. 10 1, wł. R. Walker, ż. Jelliss.
3) Saint Germans 3 1. 9 st. 2 1., wł. lord Astor, zokiej 

Bullock.
W pobitem polu: Inkerman, Parmenio, Blue Lakę, 

Burslem, Aerostar.
Wygr. w 2'92/5// o 2 dł. 111 — 3 dł.

POLYPHONTES.

— Ostenda, 13 lipca.

Grand Criierium d Ostende, 100,000 fr., 1000 mtr., dla 2 let.
1) Lilysol 52 kg., Buchan i Lucilla, wł. A. Jodre, 

ż. Garnier.
2) Irish Girl 56 kg., wł. M. Boussac, ż. G. Stern.
3) Collogomer 58 kg., wł- bar. M. de Rotschild, zokiej 

ONeill.
4) Moellieuse 52 kg., wł. H. Verheweghen, ż. Renard, 

bez miejsca 6 koni.
Wygr. w 593/5".
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LILYSOL kl. c.-gn.

— St. CDoud, 14 lipca.
Prix de Marechaux, 60,0000 fr., 3100 mtr.

1) Le Capucin 4 1. og. gn. 57 kg., Nimbus i Carmen, • 
wł. Jacques Desgorces, ż. G. Bartholomew.

2) Grillemont 5 1. og. gn., 59 kg., wł. Marcel Boussac, 
ż G. Stern.

3) Swansea 4 1. kl. gn. 51% kg., wł. Henri Coulon, 
ż. M. Allemand.

4) Baignore 4 1. kl. kaszt. 52% kg., wł. bar. E. de Roth- 
schild, ż. Mac Gee, bez miejsca: Corymbe i Waterloe.

Wygr. o krótką głowę w 3'26z/, między II i III — 2 dł.

— Newmarket, 16 lipca.
Soltykefj Stakes, 631 Ł, 5 furl., 140 yardów, dla 21.

1) Margeritta kl. kaszt., Charles O’Malley i Coucy, 
wł. lord Woolavington 9—1, ż. G Archibald.

2) Milfoil kl. gn., Syndrian i Moness, wł. E. Hulton, 
8 — II, ż. C. Elliott.

3) Bałkan og. kaszt., Long Set i Harama, wł Sol Joel,
8—4, ż. Mc Lachlan. bez miejsca: Lamb s Laugh i Skylike.

Wygr. o 8 dł. w 1 '9'ls1, między II i III — 4 dł.

MARGERITTA.

Coucy Charles O’MaIiey

Cirencester Corcyra Goody Two
Shoes Desmond
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DO HODOWCÓW.

Stosownie do przepisów „Prawideł Wyścigowych", konie 
nie wpisane do Polskich Ksiąg Stadnych nie będą miały pra­
wa uczestniczenia w wyścigach płaskich

Wobec powyższego, przypominamy pp. Hodowcom, o ko­
nieczności wnoszenia urodzonych u nich i posiadanych przez 
nich koni do odpowiednich Ksiąg Stadnych.

Zgłoszenia koni pełnej krwi angielskiej należy przesyłać 
do Towarzystwa Zachęty do Hodowli Koni w Polsce (Warszawa. 
Krakowskie Przedmieście 32), ze ścisłem przestrzeganiem usta­
nowionych terminów.

Zgłoszenia koni do Księgi Stadnej Koni wysokiej pół krwi 
angielskiej należy przesyłać do Towarzystwa Zachęty do Hodowli 
koni w Polsce (Warszawa, Krakowskie Przedmieście 32). Wszyst­
kie znajdujące się już w Polsce konie, kwalifikujące się do Księ­
gi Stadnej koni wysokiej pół krwi angielskiej, winny być zgłoszo­
ne nie później jak do 31 Grudnia 1924 roku, inne w ustanowionych 
terminach.

Zgłoszenia wszelkich innych koni pół krwi angielskiej, na­
leży przesyłać do Związku Hodowców Konia Szlachetnego pół 
krwi w Warszawie (Kopernika 30).

Zgłoszenia koni arabskich należy przesyłać:
a) z Województw: Białostockiego, Kieleckiego, Lubelskiego, 

Łódzkiego, Poznańskiego, Pomorskiego i Warszawskiego 
do Związku Hodowców Konia Szlachetnego pół krwi 
w Warszawie (Kopernika 30),

b) z Województw: Krakowskiego, Lwowskiego, (na zachód 
od Sanu), i Śląskieg0 do Małopolskiego Towarzystwa 
Rolniczego w Krakowie (plac Szczepański 8),

c) z Województw: Lwowskiego (na wschód od Sanu), Stani­
sławowskiego, i Tarnopolskiego do Gospodarskiego To­
warzystwa Wschodniej Małopolski we Lwowie (Koper­
nika 20),

d) z Województw: Nowogródzkiego, Poleskiego, Wileńskie­
go i Wołyńskiego do Wołyńskiego Towarzystwa Rolnicze­
go w Łucku.

Wszystkie znajdujące się już w Polsce konie arabskie win­
ny być zgłoszone najpóźniej do 31 Grudnia 1925 roku; inne w usta­
nowionych terminach.

SPROSTOWANIE.

W N-rze 27, 28 Jeźdźca i Hodowcy w korespondencji 
paryskiej w opisie rodowodu Transvaala skutkiem przesta­
wieniu słów uległo zmianie właściwe znaczenie okresu któ­
ry powinien brzmieć; „rodzina matki jest na ogół galopująca 
wysokiej wartości pomimo że sama matka budzi obawy 
co do jędrności zdrowia ponieważ posiada blizki inbreed na 
Wisdom".
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Wielka d oroczna licytacja
koni pełnej krwi angielskiej, zwłaszcza yarlingów,

ODBĘDZIE SIĘ NA TORZE WYŚCIGOWYM

------------------------------- w dniu 6 października r. b. .

ZGŁOSZENIA Z OPŁATĄ PO 10 ZŁ. OD KONIA PRZYJMUJE REDAKCJA
„JEŹDŹCA I HODOWCY" DO DNIA 20 WRZEŚNIA R. B.

g --------------‘ ......................................... ........................ ........... " ' --------------=

Zarząd Państwowego Stada Ogierów w Krakowie
ulica Lubomirskiego I. 27.

podaje do wiadomości, że pp. hodowcy Województw: Śląskiego, Krakowskiego i zachodniej części województwa 
Lwowskiego do Sanu, pragnący otrzymać ogiery państwowe na rok 1925 winni złożyć na ręce Kierownictwa 
tegoż Zarządu do dnia 1-go października 1924, podania opatrzone stemplem na 2 złote, które winny zawierać 
dokładny adres hodowcy, Ilość klaczy do pokrycia swoich i obcych, ich charakterystykę i czy hodowca pragnie 
otrzymać stację (2 lub więcej ogierów), czy dzierżawę (1 ogier).

Równocześnie podaje się do wiadomości, że wybór ogierów dla stacji kopulacyjnych i dzierżaw odbywa się 
w Krakowie co czwartki od godz. 9-ej do 11-ej przed południem, zaś w Oddzielę Stada w Drogomyślu (stacja 
kolejowa w miejscu Śląsk Cieszyński) co środy od godz. 15-ej do 17-ej po południu do końca września bież. roku.

Para klaczy Lipicanerek z rodowodami, ur. 1919 r. maści siwej, wzrost 160 cm., 
ogromne chody, bardzo piękne, dobrane, spokojne, bez błędu. Cena 3500 zł.

Wałach wierzchowy, maści szpakowatej w jabłka, wzrost 165 cm., dobrze ujeżdżony, 
na doskonałych nogach, 8 lat, spokojny, bez błędu. Cena 1500 zł.

Ma na sprzedaż zarząd dóbr Przyborowie, poczta i przystanek kolejowy (1 km. odle­
gły) GRABINY koło Dębicy, Małopolska.

Klacz pełnej krwi „VINDOBONA” po „PARDON” 
Z „VIA APP1A”, lat I2, na sprzedaż w zarządzie dóbr 
Krasiczyn, koło Przemyśla; telefon Przemyśl Nr. 2. |

-------------- ' ' " -■ --------------------------:------ -■ »»

OD ADMINISTRACJI.
Administracja „Jeźdźca i Hodowcy" najuprzejmiej prosi o regulowanie 
wpłat należnych za prenumeratę na początku każdego kwartału, opóźnia­

nie bowiem sprowadza techniczne i materjalne kłopoty.
Należności można wpłacać na rachunek „Jeźdźca i Hodowcy" w Pocztowej 

Kasie Oszczędności Nr. 6161.

Redaktor i Wydawca: M. RADWAN. Druk K. Kowalewskiego, Warszawa. Piękna 15.


